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MOSKWA PAP. — Niedzielna „Prawda w artykule p. t. 
„Dlaczego Stany Zjednoczone odrzuciiy propozycję w sprawie 


paktu pokoju“ stwierdza, że 


wywiad generalissimusa Stalina 


znajduje się w centrum powszechnego zainteresowania.. 


Demokratyczna opinia publiczna wszystkich krajów oraz 


wszyscy szczerzy zwolennicy wzmocnienia pokoju i bezpieczeń- 
stwa międzynarodowego znaleźli w odpowiedziach Stalina moz 
tiwość zmniejszenia napięcia mię dzynarodowego oraz możliwość 


usunięcia rozbieżności między 


Stanami Zjednoczonymi a Źwiąz 


kiem Radzieckim. Nie ulega watpliwości, że dziennikarz amery- 
kański Kingsbury Smith, zwracając się do Stalina z pytania- 
mi, wyrażał nastroje i pragnienia szerokich kół Stanów Zjedno- 


czonych oraz światowej opinii 
Pewne jest, że kala te podyktowa- 
ły taki program efektywnego uregu- 
lowania stosunków amerykańsko- 
radzieckich, jaki został przedstawio- 
nv w pytaniach Kinsbury Smitha. 
Waszyngtoński korespondent „New 
York Times“ przyznał, że zwolenni- 
cy takiego programu unormowania 
stosunków amerykańsko-radzieckich 
wykazują coraz większą aktywność. 
(Kierujac się konsekwentnie prag- 
nieniem utrwalenia pokoju i bez- 
pieczeństwa powszechnego, rząd ra- 
dziecki wyraził zgode na zawarcie 
radziecko-amórykańskiego paktu po- 
koju, na uregulowanie problemu ber 
lińskieso. Rzad amerykański zajął 
wrecz przeciwne stanowisko. Każdy 
rozumie teraz, że inicjatywa Smitha 
jest sprzeczna z planami i taktyką 
amerykańskich kół rządzących. 
projektowany pakt pokoju w ża- 
den sposób nie mieści się w ramach 
ozólnej tendencji i kierunku polity- 
ki amerykańskiej. Alfą i omesą pro- 
gramu amerykańskich kół rządzą- 
cych jest dażenie do utworzenia pod 
egida amerykańska — bloków agre- 
sywnych. nieprzerwany wyścig zbro- 
jeń. powrót do dawnego kursu anty= 
radzieckiego oraz wprowadzenia w 
życie osławionej „strategii“, obliczo= 
nej na izolację i okrążenie ZSRR. 
Oficjalni przedstawiciele rzadu 
USA usiłuja zamaskować jasno dla 
każdego znaczenie odmowy zawar- 
cia paktu pokoju — całą bateria ar- 
gumentów, pozbawionych podstaw. 
Tak np. sekretarz Stanu Acheson 
wyklucza możliwość zawarcia paktu 
pokoju z uwagi na to, że ZSRR oraz 
inni członkowie ONZ zobowiazali się 
nie prowadzić wojen, a przecież pow 
szechnie wiadomo, że pod egidą Sta- 
nów Zjednoczonych tworzy się bloki 
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ii 190 milionów 


z tego, że Karta ONZ zezwala na 
l 
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Ghifczyków. 


publicznej. 
agresywne, które podważają funda- 
menty Organizacji Narodów Zjedno- 
czonych. 

Politycy amerykańscy powołuja się 
przytym na Kartę ONZ. Wynikałoby 


tworzenie agresywnych bloków, lecz 


Odgtosy amerykańskiej opin 
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zakazuje zawarcie paktu pokoju mię 
azy dwoma czionzami ONZ. Argu- 
meptacja taka oznacza zupcine od- 
wrócenic zasad ONZ i postanowień 
Karty ONZ. 

W istocie rzeczy bowiem pakt po- 
koju nie tylko odpowiada wymogom 
Ku ty ONZ, letz przyczyniłby się w 
ogromnym stopniu do wzmocnienia 
ONZ i do zwiększenia jej autorytetu. 

W ostatnich dniach — pisze „Praw 
dx" — zarysowaly się znowu Z caja 
wyrazistością dwie linie polityki 
międzynarodowej. Jedna z nich wie- 
dzie do utrwalenia pokoju i wzmoc- 
nienia powszechnego bezbvieczeństwa. 
podczas gdy druga zmierza do pod- 
ważenia zasad pokojowej współpva. 
cy miedzynarodowej i do zaostrze- 
nia sytuacji politycznej. 
li publicznej 


na marginesie wywiadu Stalina 


Dzienniki amerykańskie zamieszcza | tyki, Dziennik podkreśla, że mówiąc 


ją w dalszym ciągu artykuły na te- 
mat wywiadu generaliesimusa Stalina. 
Komentator „New York Sun", La- 


wrence w dalszym ciągu zamieszcza- 


artykuły, w których krytykuje stano- 
wisko rządu amerykańskiego., Lawren 
ce zaznacza że nie wolno bawić się 
w żormalności, gdy chodzi o Sprawę 
pokoju 

„Daily Worker” stwierdza, że od- 
powiedzi śseneralissimusa Stalina u- 
czyniły sprawę pokoju centralnym 
zagadnieniem międzynarodowej poli- 


Aresztowania 


w Teheranie 


Agencja TASS donosi z Teheranu. 
że w nocy z 4 na 5 lutego dokonano 
w stolicy Iranu licznych aresztowań. 
Policja obsadziła redakcje i drukar- 
nie dzienników, które zajmowały kry 
tyczne stanowisko wobec polityki 
rządowej. 

W związku z zamachem na szacha, 
dziennik „lran“ podał charaktery- 
styczną wiadomość, że przy zabitym 
zamachowcu znaleziono legitymację 
dziennika „Parczeme Island”. Dzien- 
ki ten znany jest z probrytyjskich 
sympatii, 


a m s, 


ma wolność 


Olbrzymie straty wojsk Kuomintangu 


MOSKWA, PAP, — Sztab gene- 
ralny chińskich wojek ludowych po- 
dał do wiadomości wysokość strat, 
jakie poniosły wojska kuomintangow 
skie w okresie ubieśłych 2 i pół lat. 
Sirgty te wynoszą łacznie 4 i pół mi- 
lona ludzi, z czego 71 proc. przypada 
na oddziały regularne, 

W omawianym okresie wzięto do 
niewoli ponad 2,695.000 Żołnierzy i 
oficerów wojsk  nacjonalistycznych 
W walkach zginęło lub dostało się 
as niewoli 869 generałów. 

Armia ludowa wyzwoliła już tery- 
torium o powierzchni 2.580.000 km 
kw. z ilością 190 milionów mieszkań- 


ców. Pod władzą ludową znajdują 
się obecnie 733 miasta, 

W ciągu 2 i pół lat, rozbito ezta- 
by 14 nieprzyjacielskich grup armii, 
67 armii i 23 dywizji oraz zniszczono 
246 dywizyj, 524 pułki i 722 batalio- 
ny. 

W omawianym okresie zdobyto po 
nad 1.480 tysięcy karabinów į auto- 
matów, ponad 170 tysięcy karabinów 
maszynowych, 30 tysięcy dział artyle 
ryjskich, ponad 226 milionów kul, 
1.900 tysięcy ręcznych granatów, 38 
samolotów, 242 tanki, 214 samochodów 
pancernych, 792 parowozy i ponad 
9,300 samochodów, 


o pokoju Stalin przemawiał -veim 


„miu setek milionów ludzi, wszystkich 


«rajów Świata, 
Olbrzymia większość Amerykanów 
pragnie pokoju i zaprzestania „zim* 


nej wojny”. Oświadczenie Stalina 
wskazało prawdziwą droge do poko- 
ju. 


W związku z odrzuceniem przez 
Trumana i Achesona pokojowej ofer 
ty generalissimusa Stalina, Konśres 
Słowian Amerykańskich ogłosił spe- 
cjalne oświadczenie. Kongres stwier- 
dza, Że rzad USA zdemaskował eie- 
bie w oczach miłujących pokój na- 
rodów. 

„Dwuznaczae oświadczenia, które 
staty się jedną z najbardziej charak- 
terystycznych cech amerykańskiej po 
lityki zagranicznej — podkreśla de- 
klaracja Kongresu Słowian Amery- 
kańskich, nie wprowadza w bład po- 
stepowych elementów USA į na ca- 
łym świecie, które walczyły przeciw- 
ko. faszyzmowi”, 


Strajki we Włoszech 


RZYM (PAP) — Po przyłącze, wej o tak doniosłym znaczeniu. Ca 


niu się do strajku generalnego pro 
wincji Nuoro i Sassari na Sardynii 
— cała wyspa objęta została bez- 
terminowym strajkiem. Jak wiado 
mo, prowincja Cagliara (Sardynia) 
kontynuuje już strajk generalny 
od 2 tygodni. 

Po raz pierwszy w dziejach Sar- 
dynii doszło do manifestacji maso 


Robotnicy filipińscy chcą pomóc 


partyzantom w Indonezji 


NOWY JORK, PAP, — Filipińska 
federacja pracy zwróciła się do rzą- 
du w Manilla, z prośbą o zezwole- 
nie zorganizowania brygady ochotni- 
czej, któraby przyszła z czynną po- 
mocą narodowi indonezyjskiemu 
walce przeciwko Holandii, 
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lucję, w której wzywa do bojkotu m 


Federacja luchwaliła również rego- 
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Dnia 31.1 i 1.11.1949 r. odbyły się w Warszawie w siedzibie Zarz, Gł, Zw. 
Samopomocy Chłopskiej w obecności wicepremiera Korzyckiego, mini- 
strów Dybowskiego i Podedwornego oraz władz naczelnych Związku Sa- 
mopomocy Chłopskiej konkursowe egzaminy młodzieży chłopskiej pra- 
gnącej kształcić się w muzyce, 

Romek Zdanowicz (11 lat) ma ukończone V kl.„ jest synem rolnika ze 
wsi Jędrzejów (woj. poznańskie) chce on koniecznie uczyć się muzyk; 
i qlatege przyjechał do Warszawy na egzamin 


wi zomia zarmiemięeł a! 
dla komunikacji międzystrelowej 


BERLIN. PAP. — Jak podaje agen | dzieckiej strefy okupacyjnej do Bi- 
cja ADN, angielski i amerykański, , zonii i spowrotem nawet w tym wy” 
zarządy wojskowe w Berlinie podały | padku, jeśli chodzi o tranzyt towa- 
oficjalnie do wiadomości o zakazie — | rów, przeznaczonych do innych kra- 


z dniem 7 lutego — przejazdu z ra-| jów. 


Zarządzenie to dowodzi — stwier- 
dza agencja ADN, że władze anglo- 
amerykańskie nie liczą się zupełnie 
z interesami takich krajów, jak Fran 
cja, Szwajcaria, Daaia, Belgia czy 
Holandia, 


ty ruch na wyspie został sparaliżo 
wany. Teatry i kina są zamknięte. 
W kopalniach węgla, mimo terroru 
policji, górnicy nie przystępują do 
pracy. 

Dnia 2 bm. odbył się w całych 
Włoszech strajk pracowników ban 
kowych, w którym uczestniczyło 
prawie 100 proc. pracowników. 


Austriackie ciągniki 


za polski węgiel 


W ramach umowy claringowej 
polsko - austriackiej, Centrala Hav 
dlowa Przemysłu Motoryzacyjne 
go zakupiła w zakładach Steyer. 
Daimler 400 traktorów. Ciągniki 
te zaopatrzone w motory Diesla o 
mocy 26 KM są podobne do trak 
torów Zetor 25, których otrzyme 
my w bież. roku z Czechosłowacji 
2.700 sztuk. 


portu towarów holenderskich do Fi- 
lipin. Traktory Steyer - Daimler przy 
W całym kraju rozpoczęto kampa- być mają do Polski w ciągu naje 
nię na rzecz zbiórki funduszów 1 bliższych miesięcy, przy czym fir 
żywności dla walczących partyzan-\ ma austriacka udziela 6-miesięcz- 
tów w Indonezji. nej gwarancji. Ciągniki otrzyma 
my z Austrii w zamian za węgiel, 
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w sprawie siosunków radziecko- norweskich 
uunowiedź Norwegii na demarche radzieckie 


MOSKWA PAP. Agencja TASS donosi, że rząd norweski w odpo- 
wiedzi na demarche radzieckie — podkreślił, iż ONZ nie jest jeszcze 


dość silna i 


nie może zapewnić pokoju į bezpieczeństwa wszystkim kra- 


jem. Poważna troska narodu norweskiego — czytamy w odpowiedzi — 
o zabezpieczenie wolności kraju przekonała rząd norweski, iż należy szu- 
kać większego bezpieczeństwa przy pomocy regionalnej współpracy dla 
celów cbronnych, Rząd norweski uważa, że regionalne. układy, mające 
na celu zapobieżenie agresji, — są przewidziane w Karcie ONZ, 


Rząd norweski zapewnia w swej 
odpowiedz., że Norwegia nigdy nie 
będzie uczestniczyła w akcjach po- 
litycznych o charakterze agresyw- 
nym : nie pozwoli nigdy na to, aby 
terytorium Norwegii zostało wyko- 
Tzystane dla tego rodzaju agresyw- 
nej polityki, Rząd norweski komu- 
n.kuje równocześnie, że nie zawrze 
„żadnego układu, któryby nałożył na 
Norwegię obow.ązek oddania do dy 
spozycji baz na terytorium norwe- 
skm dia sił zbrojnych innych kra- 
jów tak długo. jak długo Norwegia 
nie będzie przedmiotem agresji lub 
nie znajdzie się w obliczu niebez- 
pieczeństwa napaści. W końcu rząd 
norwesk: przypomina, że Norwegia 
i Rosja od dawna utrzymywa.y wza 
jemne stosunki pokojowe, i wyraża 
życzenie, zachowania przyjaznych 
stosunków ze wszystkim m:łującymi 
pokój narodam:, 

W dniu 5 lutego ambasador ZSRR 
w Oslo odwiedził ministra spraw za- 
granicznych Norwegii, LANGE, i w 
imieniu rządu radzieckiego oświad- 
czył co następuje: 

Rząd radziecki zapoznał się z tre- 
ścią odpowiedzi rządu norweskiego 
na demarche radzieckie, dotyczące 
stosunku Norwegii do problemu pa- 
ktu atlantyckiego 

Z odpowiedzi rządu norweskiego 
wynika, że rozpatruje on obecn:e 
problem uczestniczenia Norwegi: w 
pakcie atlantyckim, uważając, że Or- 
ganizacja Narodów Zjednoczonych 
nie jest jeszcze dość silna, by mogła 
zapewnić pokój 1 bezpieczeństwo 
wszystkim krajom, Rząd norwesk: 
zaznacza przy tym, że pakt atiantyc- 
ki należy do tych regionalnych u- 
kładów, które są przewidziane w 


Karcie ONZ i które mają na ceiu 


zapobieżenie agresji. 
Rząd radziecki nie podziela opi- 
pozy". no O 
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Hzęsienie ziemi w Turcji 

Agencja Reutera komunikuje ze 
Starabułu, że w niedzielę rano odczu- 
to w północnej Turcji gwałtowne 
wstrząsy podziemne.  Wetrząsy te 
trwały przez kilkanaście sekund. O- 
koło 100 domów uległo poważnym u- 
azloodzeniom 


BE 
Zjazd Komunistycznej Parti 
Mołdawii 


5 lutego rozpoczęły się w stolicy 
Republiki Mołdawskiej obrady II Zja 
zdu Komunistycznej Partii (bolszewi- 
ków) Mołdawii, Referat sprawozdaw- 
czy wygłosił sekretarz Komitetu Cen 
tralnego — Kowal. 


bezrobocie w USA 


wzrasta 

Według oficjalnych danych, ogło- 
szonych przez” Główny Urząd Staty- 
styczny w USA, w styczniu br. utra- 
ciło pracę ponad 700 tysięcy osób. 
W ten sposób, ogólna ilość całkowi- 
cie bezrobotnych wzrosła do blisko 
tnzech milionów. 
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mij rządu norweskiego w sprawie 

celu į charakteru paktu atiantyc- 

kiego, 

Pakt atlantycki jest organizowa- 
ny przez określoną grupę wielkich 
mocarstw, Nie ma on na celu zjed- 
noczenia wszystkich. pokój miiu- 
jących państw, lecz jest obliczony 
na przeciwstawienie jednej grupy 
państw — jnnym krajom, Wynika 
stąd jasno, że pakt atlantycki sta- 
nowi zamknięte zrzeszenie państw, 
które nie ma celu wzmocnienia po 
koju i bezpieczeństwa międzyna- 
rodowego, 

Przyłączenie Norwegii do tego 
zrzeszenia państw nie tylko nie mo 
że przyczynić się do wzmocnienia 
bezpieczeństwa Norwegii, lecz — 
wręcz przeciwnie — może dopro- 
wadzić do tego, że Norwegia be- 
dzie wciągnięta w orbitę polityki 
określonej grupy państw, snują- 
cych daleko idące agresywne pla- 
ny. 

Rząd radziecki nie może zgodzić 
się z oświadczeniem rządu norwe- 
skiego, jakoby pakt atlantycki mie- 
Ścił się w ramach Karty ONZ i od- 
powiadał jej celom. Wiadomo, że 
.n.cjatorzy tego paktu używają tego 
rodzaju argumentów, lecz nie wolno 
pominąć faktu. jż pakt atlantycki w 
istocie rzeczy jest organizowany po- 
za ONZ i wbrew Karcie ONZ, Pakt 
ten ma służyć jnteresom polityki a- 
gresywnej niektórych wielkich mo- 
carstw, 

W oświadczeniu rządu norweskie- 
go wyczuwa się aluzję, że niebez- 
pieczeństwo napaści może pojawić 
się ze strony Związku Radzieckego. 
Aluzja taka jest zupełnie nieuzasad- 
niona, gdyż rząd norweski nie ma 
żadnych podstaw, ani powodów wąt- 


| pić o dobrych sąsiedzkich zamiarach 
-Związku Radzieckiego wobec Nor- 
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wegii, wykluczających wszelką mož- 
liwość napaści, Jak wiadomo rzą- 
dowi norweskiemu, Związek Radziec 
kj zajmował zawsze przyjazńe sta- 
nowisko wobec Norwegii | 
Jeżeli jednak rząd norweski mimo 
to żywi wątpliwość co do dobrych 
sąsiedzkich zamiarów ZSRR wobec 
Norwegii, — to rząd radziecki, ma- 


jąc na celu usunięcie wszelkich wąt- 
pliwości co do zamiarów ZSRR, pro 
ponuje rządowi norweskiemu zawar 
cie z ZSRR paktu nieagresji, aby w 
ten sposób położyć kres wszelkim 


wątpliwościom, 


© a 

w Austrii 
WIEDEŃ, PAP. — Jak donoci tu- 
tejsza prasa, w Austrii wykryto nową 
ezeroko rozgałęzioną organizację hi- 
tlerowską, noszącą nazwę „Czarnych 
Myśliwych”. Na czele tej organizacji, 
mającej główną siedzibę w Madry- 
cie, stoi kobieta nazwiskiem Stanger. 


nie rządu radzieckiego Wykrycie organizacji hitlerowskiej 


Centrala austriacka zmajduje się w 
Innsbruku. 

Organizacja zajmuje się m. in 
przemytem hitlerowskich  zbrodniae 
rzy wojennych z Niemiec i Austrii da 
Włoch, skąd eą następnie wysyłani 
do Hiszpanii i Południowej Ameryki. 


L konferencii pracowników administracji szkolnej 


o upowszechnienie oś 


Zwołana przez Wydział Oświatowy NKW SL w Warszawie, w dniach 


5—6 bm. konferencja pracowników administracji 


około 300 osób, 


szkolncj zgromadziła 


Przybyli ze wszystkich województw SL-owcy: kuratorzy, wizytatorzy, 
naczelnicy wydziałów, inspektorzy i podinspektorzy szkolni, 
W konferencj; wzięli udział: prezes Rady Naczelnej SL — Marszałek 


WŁADYSŁAW KOWALSKI, prezes SL 


mia, WINCENTY BARA- 


NOWSKI į sekr. gen, — wicepremier ANTONI KORZYCKI, 


Po przemówieniu prezesa W. Ba- 
ranowskiego wygłosił referat min. 
oświaty St, Skrzeszewski. 

Stronnictwo Ludowe — podkreślił 
mówca — ma do odegrania w spra- 
wach oświatowych oibrzymią rolę. 
szczególnie na odcinku powszechne- 
go nauczan:a. Na czoło wysuwają się 
przede wszystkim sprawy organiza- 
cyjne. Trzeba tak zorganizować ak- 
cię nauczania, aby maksyma!na jlość 
dzieci w Polsce mog:a w ciagu 7-ralu 
lat ukończyć 7 klas szkoly powszech - 
nej, 

Obok powszechnośc: nauczana wy 
łania się zagadn enie udostepnienia 
nauki w ' szkołach średnich i wyż- 
szych biednej młodzieży wiejskiej i 
robotniczej, Na tym odcinku mamy 
wprawdzie poważne osiągnięcia, ale 
ciągle jeszcze mało jest młodzieży 
chłopskiej i robotniczej na wyższych 
uczelniach. Ażeby przypływ młodzie 
ży ze Środowisk młodzieży chłop- 
skich i robotniczych zwiększyć, w 
najbliższym czasie wprowadzony zo 
stanie nowy system rekrutacyjny, W 


tej akcji poważny udział powinno 
wziąć SL. 

Jednym z ważnych zagadnień w 
pracy oświatowej na ws: jest prze- 
stawien e j opracowanie nowych pro 
gramów szko.eniowych, takich, aby 
młodzież wyniosła: ze szkoły ugrun- 
towane wiadomości, Nowe programy 
nąuczania powinny być dostosowane 
rzeczywiśc.e do nowych potrzeb na 
naszej drodze do socjal zmu. 

Jeżeli chodzj o zwalczanie analia- 
betyzmu, to akcja ta powinna być 


„jeszcze bardziej uwzględniona w pra 


cach działaczy ludowych aa wsi, 
Trzeba organizować do waiki z anai- 
fabetyzmem koła ZSCh, organizacje 
spółdzielcze, młodzieżowe i kobiece. 
Walka z analfabetyzmem musi być 
rozwiązana nie tylko w sensie nau- 
kj czytania į pisania, ale również 
trzeba zorganizować ochronę przed 
powrotnym  anaifabetyzmem przez 
zakładanie świetlic į bibliotek oraz 
przez rozpowszechnianie książek i 
czytelnictwa na wsi. Na tym odc.n- 
ku zostało już dużo zrobione, Ma- 


Posiedzenie Rady Naczelnej Str. Pracy 


=- W dniu 5i 6 lutego br. obrado-| nych usługowców z przodującą 
waia w Warszawie pod przewod- | klasą robotniczą na drodze do po 


niciwem prezesa Rady Naczelnej | koju, 


dr fadeusza Michejdy Rada Na- 
:czelna Stronnictwa Pracy. 
Dyskusja na temat referatów i 
shrawozdań wskazała na szczegól- 
ne zadania Stronnictwa, zaryso- 
wujące się po Kongresie Zjedno- 
czeniowym PZPR. Rada Naczelna 
potwierdziła wolę współpracy rze 
mieślników, chałupników i drob- 


W Krakowie odbyly się dwudnio- 
we obrady aktywu SL i PSL woj. 
krakowskiego, w toku których wy- 
głoszono referaty na temat ruchu lu 
dowego, przebudowy ustreju rolne- 
go w Polsce, metod į form współ- 
działania SL i PSL oraz zagudnieħ 
organizacyjnych. | 

W dyskusji nad wysłoszonymi re- 
feratami zabierało głos około 30 dzia 
łaczy z powiatów. Mówcy najwięcej 
uwagj poświęcili sprawie zbliżające- 
go się zjednoczenia ruchu ludowego 
w Polsce oraz zagadnieniom przebu 
dowy społecznej į ekonomicznej stru 
ktury wsi. 

Wielu aktywistów analizowało do- 
tychczasowe błędy ruchu ludowego, 


dy ukiyw T 


! skiego i 


wskazując na drogi jch przezwycię- 
żenia. Jednym z podstawowych te- 
matów dyskusji była m. in. sprawa 
walk: kiasowej na ws. i rola obu 
stronnictw ludowych j klasy robot- 
niczej w cbronie interesów drobno 
1 średniorolnych chłopów. 
Podsumowując dyskusję. przedsta 
wiciele władz naczelnych SL j PSL 
nakreślil, dalszą drogę rozwoju ru 
chu ludowego w najbliższym czasie, 
W uchwalonej jednomyślnie rezo- 
lucji aktywiści terenowi SL i PSL 
dali wyraz pragnieniu jak najrychlej 
szego zjednoczenia ruchu ludowego. 
pogłębienia sojuszu robotniczo-chłop- 
zacieśnienia współpracy i 


przyjaźni ze Związkiem Radzieckim. 


postępu i sprawiedliwości 
społecznej. 

W skład Prezydium Rady Na- 
czelnej powołani zostali: St. Brze- 
ziński — prezes, Wł. Dobrzański— 
I wiceprezes. Dr M. Lityński — II 
wiceprezes, Dr D. Tilgner — se- 
kretarz, J. Zagierski — członek 
Prezydium. i 

W skład Głównego Komitetu 
Wykonawczego weszli jako: prze- 
wodniczący — minister Dr Tade- 
usz Michejda. zast. przewodn. po- 
seł Jan Wilandt, sekretarz general 
ny — min. Dr Feliks Widy-Wirski 
zast. sekr. gen. — poseł Kazimierz 
Groszyński: sekretarzami zostali: 
Bogusław Stępiński. Witold Cheł- 
miński, Mikołaj Żak, Walenty 
Sieczkoe, Antoni Urbański. 


Południowa Korea 
walczy 


Radio Penjan donosi o wzmożeniu 
działalności oddziałów partyzanc- 
kich w po'udniowej Korei przeciwko 
tamłtejszemu rządowi marionetkowe- 
mu, Szczególne natężenie walk no- 


wiaty ma wsi 


my w terenie około 20 tys. punktów 
bibliotecznych, przeszło 1.660 więk- 
szych bibliotek, a ponadto zorgan - 
zowana została wysyłka wartościo* 
wych książek po niskiej cenie. które 
otrzymać może każdy mieszkaniec 
wsi, 

„Umówmy się — powiedz:ał min, 
Skrzeszewski — że będziemy pro- 
wadzić współzawodnictwo: kto z nas 
pierwszy przeprowadzj zadanie, czy 
na czele akcj: oświatowej na wsi pój 
dą czerwone sztandary PZPR-u, czy 
zielone sztandaru SL-u, Ja wam ży» 
czę, abyście w tym współzawodni= 
ctwie zwyciężyl:", 

Przechodząc do zagadnień Szko:.e- 
na kadr nauczycieli — mówca pod- 
Kroślił) że eicment nauczycieisk: po-- 
winien się składać z ludzi młodych, 
uczciwych patriotów i dobrze znae- 
jących swoje zadania. Ministerstwo 
Oświaty oczekuje na tym odcinku 
szerok.ej pomocy od Stronnictwa Lu 
dowego. SL powinno wskazywać 
najlepszych tak SL-owskich, jak t 
bezpartyjnych nauczycieli, aby pod- 
ciągnąć jch na wyższe : bardziej od- 
powiedziaine stanowisko, ł 


Obok zagadnień doboru kadr nau- 
czycielsk.ch trzeba mieć na uwadze 
sprawy wychowywania młodzieży 
szkolnej, ; 

Na tym odcinku mamy duże za- 
niedbania i tu musimy prowadzić 
dalej bezwzgiędną walkę z pozosta 
łośc am; .wychowania w duchu an=- 
tydzinokratycznym, 

Roę i zadania pracowników ad- 
ministracj; szkolnej — czionków SL 
omów ł w esmin. Gaurncarczyk oruz 
dr Hoszotwyska. 

+s 

W drugim dniu obrad wicemin, 
sprawied.iwośc. — Tadeusz Rek mó- 
w.ił o werbunku starszej młodzieży 
do szkół prawniczych, 

Referat pt, „Materializm dialekty- 
czny' wygłos.ł członek KC PZPR — 
Krajewski, 

W dyskusji przeanalizowano za- 
gzdn enia polityki ośw atowej, roli 
pracown'ków administracji szkoinej 
w odbudowie Polski i in, 

Przewodniczący konferencji 
k er. wydz, ośw. NKW SL — St 
Gajowniczek mówił o stylu į meto- 
dach pracy jakie obow.ązują działa- 
cza SL-owca. 

Głównym zadaniem adm'nistracji 
szkolnej — członków Stronnictwa Lu 
dowego jest wypracowanie, wspólnie 
z nauczycielstwem, właściwej posta- 
wy do funkcji społecznej szkoły w 
Polsce Ludowej w ogóle, a szkoły 
wiejskiej w szczególności, Chodzi tu 
przede wszystkim o stworzen'e przeź 
szkołę — jednolitej takiej kuitury, 
która połączyła by wszystkie grupy | 
świata pracy w jednej wspólnej kul 
turze mas chłopsko = robotniczych 


BITWA O PODNIESIENIE HODOWLI ROZPOCZĘTA 


CHWAŁĘ Rady Ministrów z 

dnia 28 ub. m. w sprawie 
podniesienia produkcji hodowla- 
nej należy uznać za jedno z naj- 
ważniejszych wydarzeń gospodar- 
czych ostatniej doby. Przeznacze 
nie przez Państwo kwoty 4.777 mi 
lionów zł w ramach planu inwe- 
stycyjnego oraz kwoty 1.472 mi- 
lionów zł z sum budżetowych mu 
si się odbić w skutkach niedale- 
kiej przyszłości w sposób pozytyw 
ny na stanie naszej hodowli. 

Rozpoczynająca się bitwa o 
zwiększoną produkcję mięsa i 
tluszczu idzie w myśl uchwały na 
dość szerokim froncie, począwszy 
od odcinka pasz, a skończywszy 
na rozbudowie aparatu racjonali- 
zacji i podniesienia jakości. 

Odcinek paszowy zagadnienia 
wymagający specjalnie licznych o 
peracji jest może jednym z naj 
trudnejszych do pokonania. Przy 
naszym prymitywizmie gospodar 
czym byliśmy zawsze w krytycznej 
sytuacji paszowej. W latach posu 
chy, my kraj rolniczy, parokrot- 
nie sprowadzaliśmy siano z Wę- 
gier. INasz aparat produkcji pasz 
tezśziwych był niedorozwinięty, a 
bardzo często nasi hodowcy nie 
byli przystosowani do korzystania 
z pasz treściwych krajowych, któ 
re eksportowaliśmy za granicę. 
Zbyt dużo marnuje się u nas od 
padków rybnych, które moglibyś- 
my przerobić na pasze treściwe. 
Nasz przemysł drożdżowy ograni- 
cza swą produkcję, a producenc: 
mięsa nie znają dotąd drożdży pa 
` stewnych. Ta ostatnia sprawa wy 
maga przeto rozsądnego rozwiĄ- 
zania tak od strony produkcji, jax 
również cen i odpowiedniej pro- 
pagandy. Stan naszych pastwisk i 
iąk wymaga wielu lat pracy, by 
zamienić je na kulturalne i naj- 
bardziej wydajne. Zbyt mało 
zwracamy uwagi na łąki. 

W bitwie o paszę polecamy jej 
uczestnikom szczególnie pastwiska 
gromadzkie w całym kraju, które 
swym zaniedbaniem wołają o pil 
ną interwencję i pomoc Państwa 
oraz światłego kierownictwa instruk- 
cyjnego i inicjatywy, 

Trzeba zdać sobie sprawę rów- 
nież, że w ogóle mieliśmy w Pol 
sce i mamy nawet dziś przy znisz 
szczonej liczbie inwentarza Żywego 
niedobory paszowe zwłaszcza o 
ile chodzi o jednostki paszowe i 
białko. Według wyczerpującej 
pracy inż. Orłowskiego o zagad- 
nien'u paszowym w Polsce, znajdu 
jącej się jeszcze w rękopisie, mie 


liśmy w sezonie na rok 1947-48 nie 
dobór paszowy w ilości 350 milio 
nów jednostek pokarmowych, a 
1.669 tys. q białka strawnego. 

W naszej hodowli w gospodar- 
stwach małorolnych obserwujemy 
prawdziwą huśtawkę  żywieniową 
w ciągu roku. Raz bydło karmio 
ne zbyt obficie, a drugi raz po 
prostu głoduje. Zaobserwować to 
można w szczególności w każdą 
wiosnę, gdy bydło wypuszczone ze 
stajni na pastwisko słania się po 
prostu z: osłabienia i głodu. Plan 
przeto akcji budowy siłosów i kon 
serwowania pasz jest dla naszego 
życia gospodarczego kapitalnego 
wprost znaczenia. 

Bitwa o paszę w Polsce nie mo 
że obfitować w błyskotliwe i łat 
we zwycięstwa. Wymaga ona cięż 
kiego i świadomego wysiłku ze 
strony milionowych rzeszy rolni- 
ków, jak też energicznej akcji ze 
strony Państwa, organizacji zawo- 
dowych, Związku 
Chłopskiej itd. 


Samopomocy 


4 szczególną satysfakcją na- 
leży przywitać postanowienia, 
zmierzające do racjonalizacji i pod- 
niesienia jakości produkcji zwie- 
rzęcej, Na tym również odcinku pra- 
ca jest długofalowa } nie rokuje 
szybkich, błyskotliwych wyników. 
Podniesienie jakościowe hodowli 
bydła wobec zniszczeń wojennych 
jest specjalnie zadaniem trudnym 
i kosztownym. 


Dużo można się spodziewać po 
zainicjonowanej przez akcję „H“ 
polityce cen, kontraktacji, premio 
wania dostaw i udoskonalania a- 
paratu skupu i zbytu surowca. O 
ile chodzi o ceny to te były naj- 
większym wrogiem postępu pol- 
skiej hodowli w przeszłości. Tuż 
po wojnie sprawa opłacalności ho 
dowli nie była również należycie 
postawiona. Inż. Stefan Hoser w 
„Przeglądzie Rolniczym" Nr 7 z 
ub. r. udawadnia, że koszta pro- 
dukcji. trzody chlewnej w Zoo- 
technicznych Zakładach Doświad- 
czalnych w roku 1946-7 były wyż 
sze aniżeli cena sprzedażna. Koszt 
bowiem wyprodukowania 1 kg ży 
wej wagi wynosił 172,— względ- 
nie 159,— zł, zaś w tym samym 
czasie płacono producentom za 
materiał rzeźny około 150,— zł 
za kg. 

Obecnie zalecenie Centrali Mięs 
nej wprowadzenia urzędowych 
cen, oraz ulgi podatkowe i prawne 
dla hodowców zapewniają wysoką 
opłacalność produkcji zwierzęcej, 
uczynią ją bardziej atrakcyjną dla 


O 2 A A 


Mawiamy niekiedy: „to muzyka 
przyszłości“. Mamy wówczas na my 
é]: rzeczy lub sprawy, które staną 
się aktualne dopiero później. Twór- 
cy, ideolodzy i entuzjaści muzyki 
„współczesnej* również zwykli od- 
woływać się do sądu potomności. 
„gdy sąd współczesnych, jak świad- 
czą puste na produkcjach moderni- 
stów sale koncertowe wypada 
wszędzie negatywnie. Potomni wiec 
dopiero potrafią zrozumieć to, co 
dziś uchodzi za niejasne czy wręcz 
ciemne. Wysuwa się nawet teorie 
o zasadniczej niepoznawalności sztu 
k współczesnej, QGłoszą one: „Co 
z wami gadać, wy się nie znacie. wy 
wuigaryzujecie zagadnienie; pocze- 
kaimy z 50 lat, przyjdą mądrzejsi 
od was j uznają muzykę, zwaną 
dziś formalistyczną lub modernisty- 
czna za szczyt ludzkiego geniuszu!" 


Nie mamy czasu ani ochoty cze- 
kać! Chcemy mieć muzykę zrozu- 
miałą już dzisiaj, teraz, zaraz. Mu- 
żykę. której mógłby słuchać w sa- 
lach koncertowych chłop i robotnik. 
Muzykę, która kształtuje i wycho- 
wuje naród. Muzykę, która, 
mówił we Wrocławiu Prezydent Bie- 


jv uzyku przyszłości 


setek tysięcy chłopów mało- i śred 
niorolnych. 

Międzywojenne doświadczenie z 
kontraktami bekoniarni z hodow.- 
cami udowodniły dobitnie duże 
korzyści tego systemu. System 
ten naudzył hodowcę produkowa 
nia bekonów i mięsa według ści- 
śle zaplanowanych norm i termi- 
nów i nauczył hodowców nauko- 
wego i ekonomicznego Żywienia 
trzody. : 

Rozsądnie kontynuowany system 
ten obecnie doprowadzić może do 
szybkiego wzrostu ilościowego i ja- 
kościowego hodowli nierogacizny. 
Powojenne doświadczenia z kon- 
traktami przy lnie, konopiach oraz 
oleistych wykazały, że kontraktac 
ja może wydać szybko jak najlep 
sze rezultaty. | 

Żywe zainteresowanie się uchwa 
łą o hodowli przez szerokie sfery 
społeczeństwa, a w szczególności 
przez partie polityczne i „Samopo 
moc Chłopską“ wskazuje na to, że 
uchwała i jej wskazania będą w ca 
łej pełni planowo, rozsądnie i w 
sposób celowy wykonane. 

Bitwę o paszę, o zwiększenie pro- 
dukcji mleka, mięsa, tłuszczu mu 
simy wygrać i napewno ją wygra- 


my. 
Dr Kipta. 


Centralina szkoła pracowników 


społeczno-oświatowych w Jadwisinie 


Na mocy zarządzenia min. 
Kultury i Sztuki powstaje w 
Jadwisinie w pow. pułius«im 
Centralna Szkoła Pracowników 
Kulturalao-Społecznych. 

Szkoła ta o typie szkół wyż- 
szych, o kursie — na razie -— 
jednorocznym, ma za zadanie 
kształcenie przyszłych kierow 
ników domów kultury, pracow 
ników instytucji kuliurainycn 
etc. 

Do szkoły przyjmowaci są 
kandydaci z ukończoną szko- 
łą średnią. 

Program nauki przewiduje o 
bok przedmiotów, tasich jak 
historia sztuki, socjologia i 
inne także naukę o Polsce 
współczesnej oraz wykłady z 
zakresu marksizmu leniniz- 


mu. 
Dyrekcję szkoły obejmie 


Nauczyciel 


mgr. Józef Kuroczko, wykła- 
dowcami będą m.in. profesora 
wie i docenci uniwersytetu. 
Przy szkole czynne będą: Rada 
Spośeczna i Rada Pedagogicz= 
na. W skład Rady Społecznej 
wejdą przedstawiciele KCZZ, 
Samopornocy Chiopskiej, ZNP, 
Ligi Kobiet, Służby Polsce i in 
nych organizacji. 

Centralna Szkoła Pracownie 
ków Kulturalno - Społecznych 
mieścić się będzie w odremon 
towanym +» staraniem Ministere 
stwa Kultury i Sztuki pałacu, 
dawnej siedzibie Radziwiłłów, 
Pałac, malowniczo położony 
nad rzeką Narwią, otoczony. 
jest pięknym parkiem. 

Przy szkole, która w pierw- 
szym roku obliczona jest na 
70 słuchaczy, czynny będzie 
internat. 


e keda realizować 


husła Kongresu Zjednoczeniowego 


W Rzeszowie odbyło się zebranie 
Zarządu Okręgowego Związku Nau- 
czycielstwa Polskiego z udziałem de 
legatów z całego województwa. pc- 
Święcone realizacji haseł Kongresu 


iV Zjazd delegatów okręgu stołecznego 


Stronn'ctwa Demokratycznego 


Dnia 5 bm. rozpoczęły się ob 
rady 4 Walnego Zjazdu Dele- 
gatów Okręgu Stołecznego 
Stronnictwa Demokratycznego. 

Zjazd otworzył prezes Komi 
tetu Stołecznego SD ob. poseł 
Stanisław Beniger. Po zagaje 
niu dokonano wyboru prezy- 
dium zjazdu w składzie: prze 
wodniczący zjazdu ob. Szymań- 
ski Jan, członkowie: ob.ob. Be 
nisławski M., Czeradny J., Ja 
kaczyński J., Kędziorek J., Łu 
kasiewicz A., Nowicki Z., Obie 
dzińska H., Płatek Z., Pitulska 
A., Polamin J., Przedpełski W., 
Szczawiński A., Szymborski S., 
Widomska A., godność komisa 
rza zjazdu piastuje ob. Leś- 
niewski J. 

Szczegółowy referat sprawo 
zdawczy w imieniu ustępują- 
cego komitetu stołecznego zło 
żył sekretarz ob. poseł Stani- 
sław Kaliszewski. 

Po sprawozdaniach Stołecz- 


nego Sądu Partyjnego i Sto- 
łecznej Komisji Rewizyjnej, 
wywiązała się ożywiona dysku- 
sja, w której głos zabierali licz 
ni mówcy. 

Obrady zjazdu i prace komi 
sji zjazdowych: Organizacyjno- 
Statutowej, Ekonomicznej, O- 
światowo - Socjalnej, Wnios- 
kowo - Rezolucyjnej — trwa- 
Ja- z 


Zjednoczeniowego na odcinku szkole 
n.ctwa. 

Obrady zagaił prezes okr. ZNP ob, 
Koianko, apelując do nauczycieli, by 
wzmożoną pracą oświatową, przyczy 
nii się do pełnego zrealizowan:a his 
storycznych uchwał Kongresu Zjede 
noczeniowego. Z ramienia Komite- 
tu Wojewódzkiego PZPR obszerny 
referat polityczny wygłosił prof. Ka- 
pała. Prelegent zwrócił uwage na 
konieczność pogłębiania wiedzy mar- 
ksistowsko - len'nowskiej wśród nau 
czycieli. 

W powziętej rezolucji zebrani z0- 
bowiązali się dołożyć wszelkich sił 
by poprzez naukę i wychowanie w 
duchu marksistowsko - leninowskim 
dać państwu jak najwięcej przodowe 
ników pracy i jak najwięcej świ% 
domych.bojowników o dobro i ezczę 
ście klasy pracującej, > 


Gdy zarząd powiutowy ZŚLh 


nie ma planu pracy i kwasi kredyty 


(j) Na ostatnim posiedzeniu Po 
wiatowej Rady Narodowej w Wał- 
brzychu przy udziale posła na Sejm 
Marca, zdano sprawozdanie z prac 
przygotowawczych do wiosennych 
siewów. Po odczytaniu sprawozda- 
nia okazało się, że powiatowy za- 
rząd ZSCh w Wałbrzychu nie o- 


pracował planu akcji siewnej, co 


pracy z PRN. W dodatku powiato» 
Wy zarząd ZSCh nie rozprowadził 
półtora milionowego kredytu na 
zakup nawozów sztucznych. Spra= 
wozdanie to było przedmiotem o 
strej krytyki ze strony radnych. 

W rezultacie plenum PRN nie 
przyjęło sprawozdania i zażądało 
dokładnego opracowania go i przed 


stanowi dużą przeszkodę w współ- | łożenia w ciągu najbliższych dni. 


rut, „działa głęboko zarówno na u- 
mysł, jak uczucia i wyobraźnię, mo- 
że wstrząsnąć człowiekiem, przeko- 
nać go, porwać“, 

Stanowisko państwa zostało jasno 
sprecyzowane przez min, Wł. Sokor- 
skiego, gdy tak pisał: „Świadomie 
idziemy na przezwyciężenie wewnę- 
trznej postawy współczesnej muzyki 
i jej formalistycznego zwyrodnienia. 
nawiązując jednocześnie do wielkich 
rewolucyjnych duchów, w rodzaju 
Chopina, Musogorskiego czy Beetho- 
vena“, 


Mniejszą jasnością odznaczała się 


niedawno deklaracja Związku Kom- 
pozytorów Polskich. 


Ani słowa o stosunku do forma- 
lizmu, do realizmu — jako praw- 
dzwego odbicia w sztuce rzeczywi- 
stości. Ani słowa e ludowych źró- 
dłach sztuki. A przecież tradycja 
formalna. nie zapłodniona nową tre- 
ścią, przestaje się rozwijać j staje 
się martwym schematem, tworząc 
tych, których nazywamy epigonam:. 

Należy sobe jasno zdawać sprawę 
z tego, że wszystko nowe musi być 


jak| lepsze od dawnego, inaczej nie posia 


dałoby sensu. Należy sobie wyraź- 


nie uświadamiać, od czego chce się 
odejść i do czego nówego trzeba dą- 
żyć. 

Gdy przejdziemy od słów dekla- 
racj: do... czynów. wyrażanych przez 
utwory muzyczne, to w powodzi mu- 
zyki modernistycznej, jaka jest na- 
dal u nas produkowana, dość jeszcze 
rzadko zabrzmi głos, znamionujący 
dzień dzisiejszy, Pisze o tym wy- 
raźnie min, Wł. Sokorski z okazji 


przyznania państwowej nagrody mu |: 


zycznej Bol, Woytowiczowi:  „Nie- 
mal samotnie rozpoczął (on) walkę 
o sztukę muzyczną wielkiego pozio- 
mu, a jednocześnie dostępną najszer- 
szym masom pracującym“, N:emal 
samotnie.. Mimo deszczu nagród, ja- 
ki spadł ostatnio na naszych muzy- 
ków, 

Zbyt mocne są bowiem wśród na- 
szych twórców muzycznych i muzy- 
kologów sympatie do modernizmu. 
Zbyt wielu z nich widz: w Strawiń- 
skim „największego kompozytora 
współczesnego”, W tym Strawińskim, 
który, jak świetny zresztą w barwie 
storczyk, kwitnie na cielsku rozkła- 


dającego się kapitalizmu, zatruwając | 


zgnilizną wszystko do koła, „Szero- 
k:e masy niczego do sztuki nie wnic 
są — pisał nie dawno papież moder 
nizmu — nie mogą one podnieść 
jej poziomu, Artysta, który świa- 


z 
domie zwraca się do uczuć ludu, trafić do ich serc swą sztuką, Gdy= 


może tego dokonać jedynie drogą ob- 
niżenia własnego poziomu”, 

I takie ideowe podstawy moder- 
nizmu, będące ucieczką od życia, 
od wymagań narodu, przepojone nie 
raż mistycyzmem, bojaźnią o swą 
egzystencję, wątpiące w prawdę, pięk 
no, dobro — są u nas uważane przez 
niektórych za ostatni, najwyższy wy 
raz filozofij sztuki i życia! 


ważnej przedstawia się jednak lepiej, 
niż w zakresie muzyki rozrywkowej, 
lżejszej. Tutaj zaznacza się przecież 
U niektórych naszych kompozytorów 
dążenie w kierunku nawiązywania 
do współczesności. tej prawdziwej! 
Naturalnie — sama nazwa utworu 
niczego jeszcze nie dowodzi. Wagne- 
ra uwertura „Polonia“ nigdy nie by- 
ła utworem polskim, chociaż tak p'ę- 
knie się nazywa i na temacie pol- 
skim jest oparta. 

Nawiązanie do współczesności zdej 
mie wreszcie z muzyki polskiej ów 
nalot smutku, cierpietnictwa, który 
trafn'e oddawał  nastróje niewoli, 
ale jest nieznośnym anachronizmem 
w warunkach radości naprawdę wol 
nego życia, radości pracy i tworze- 
nia, Ścisłe współżycie z klasami 
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Sytuacja w dziedzinie muzyki po- 


(by Chopin nie znał osobiście wsi 


polskiej, na której bywał tak częste 
: wiele — nigdyby nie stał się twór- 
cą tak bardzo polskim j ludowym, 
Życia narodu nie obserwuje się przez 
okno kawiarni! 

Sytuacja w dziedzinie muzyki iżej 
szej, użytkowej — jest zupełnie zła, 
Jaki jest bilans 4 lat konkursów, 
subsydiów, kursów, propagandy? 
Ani jednej pieśni masowej, która 
stała się nią naprawdę, Nic. w dzie- 
dzinie muzyki filmowej i teatralnej. 
Kompozytorzy nasi myślą © „najwyź 
szym poziomie artystycznym“, A kto 
będzie pisał na ten niższy poziom? 
Czyje piosenki wyprą wreszcie tego 
okropnego górala? Dziś góral nicze- 
go nie żałuje, bo nie potrzebuje iść 
na poniewierkę, 

W odezwie Zjazdu praskiego czy= 
taliśmy: „Wspólnym powinno być 
głębokie zrozumienie przyczyn i isto» 
ty współczesnego kryzysu w muzyce 
i powszechną powinna być dążność 
i wola do jego pokonania“. Powsze- 
chną. I szczerą, Wówczas słowa sta- 
ną się czynem. Wówczas powstaną 
wspaniałe dzieła, będące zarazem mu 
zyką teraźniejszości j — przyszłością 

JERZY KURYLUR 


(k) Niecodzienne a godne zanoto- 
wania zwycięstwo odniósł powiato- 
wy Zarząd ChTPD w Bolewicach 


(powiat nowotomyski). Zwycięstwo 
nad zacofaniem, wstecznictwem, sze- 
ptaną propagandą i nad ciemnotą. 

A jak się to stało — opowiemy. 

Zarząd Powiatowy ChTPD w No- 
wym Tomyślu postanowił założyć w 
Bolew:cach Punkt Opieki nad Matką 
i Dzieckiem, Jako że zdarzały się 
wypadkj praktyki znachorek ji „ba- 
bek wiejskich, 

Wydawało się, że miejscowa lud- 
ność poprze z entuzjazmem tę ini- 
cjatywę. A jednak... Pierwsze ze- 
branie w Boiewicach i wygłoszony 
na nim referat o potrzebie założenia 


takiej piacówki, wywołały odgłosy 
na sali: — „Dzieci nam będziecie od 
bierać. kołchozy zakładać!“ 


Na drugie zebranie w Bolewicach 
nie zjawił się nikt, mimo, że ksiądz 
zapowiadał i namawiał z abmony. 
Trzeba stwierdzić, że ksiądz pro- 
boszcz w Bolewicach jest, w przeci- 
wieństwie do innych księży czło- 
wiekiem postępowym i sympatykiem 
ruchu ludowego, 

— W czasie kazania powiedział on 


między innymi: „I wy matki į wy 
ojce, pamiętajcie o tym, że Rząd 
Polski Ludowej pamięta o was 1 


chce, żeby wasze dziecj były zdro- 


ŚRODA, 9 LUTEGO 

5.10 Sygnał czasu, 5.20 Koncert. 
6.10 Dziennik por. 6.30 Muz, 7.00 
Wiad. 7.25 Mozaika muz, 8.00 Por. 
gosp. dom, 8.55 Gazetka dla klas 
starszych, 9.15 Inform. 9.30 Wszech- 
nica Radiowa. 11.40 Audycja dla 
klas młodszych, 12.00 Wiadomości 
połud. 12.30 Poranek szkolny. 
15.25 Kronika. 15.30 „Kołysanki lu- 
dowe rożnych narodów“ dla dzieci. 
15,50 Muz. 16.00 Dzien, popoł. 16.30 
Skrzynka techn:czna, 16.45 „Gramy 
w szachy“. 17.00 Muz, 17.50 „O porad 
nictwie zawodowym dla inwalidów“, 
18.00 Pieśni rosyjskie, 18.15 Utwory 
skrzypcowe, 18.35 „Stare ij nowe". 
19.00 Aud. dla wojska, 19.25 Piosen- 
ki. 19.40 Wszechnica Radiowa. 20.00 
Dziennik wiecz, 21.10 Aud. chopinow 
ska, 21.40 „Fletnia chińska", aud. 
poetycko - muz. 22,00 Muz, Cajme- 
ra, 23.00 Ost. wiad, 23.10 Narciar- 
sk:e mistrz, Polski w Szczyrku, 23.15 
Muzyka, 
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we i wyrosły na pożytex Polski Lu- 
dowej“, 

Mimo to, na zebranie nie przyszedł 
nikt, s 

Na trzecie zebranie w Bolewicach 
ludzie zjawil sie dopiero na głos 
dzwonka stróża, Oczywiście bez 
przekonania,  Wysłuchali odczytu, 
przemówienia ji obdarzyli przedsta- 
wicieli ChTPD niemiłymi (bardzo 
niemiłymi) ep:tetami, 

Ob. Wójcik, sekretarz powiatowy 
SL, oświadczył jednak na zakończe- 
nie: „Punkt mimo wszystko 0- 
tworzymy, I po czynach poznacie 
nas", 

I otwarli, Byli przy tym obecni 
przedstawiciele ChTPD z powiatu i 
województwa, zarząd powiatowy SL, 


lekarz powiatowy, starosta. przewod ! 


ay | ca jas 
proboszcz, miejscowy | zwycięża. 


Więcej : 


niczacy PRN, 
sołtys 
n.Kogo. 


i kierownik szkoły... 


Ludność wyraźnie zbojkotowała o-i ki. 


twarcie punktu. 
Było to w październiku, A dzi- 
siaj? Pielęgniarki j lekarz nie mogą 


| czasów, 
¿wić w ciemnych barwach. 


opedzić się pacjentom, Ponad 300 
dzieci do lat trzech, około 30 ciężar- 
nych kobiet į; 40 matek po pologu 
znajduje się pod opicką pgnktu. Już 
nikt nie boj się odebrania dziecka, 
Matki przynoszą dzieci. Z Bolewic 
i z Bolewieka, z Lipki, Wegielni, 


| 30 km, 


Narciarskie 


W Szczyrku odbyło się uroczyste | konkurs skoków, do którego zgłosi- 


otwarcie XXIV mistrzostw narciar- 
skich Polski, 

Jako pierwszą konkurencje mi- 
strzostw rozegrano bieg płaski na 
Startowało 17-tu zawodni- 


Chmielinki į z innych, okolicznych; KÓW na trasie, obejmującej dwie pę- 


wsi 
(trochę też j wstydzą się za poprzed- 
nią nieufność), 

Na Trzech Króli ChTPD urządzi- 
ło 'w Bolewicach gwiazdke, W:ecie. 
ile było ludzi? Samych matek 2 
dziećmi 300 (i), Byli tam inicjato- 
rzy, miejscowy proboszcz ; cała ma- 
sa dzieciaków, obdarowanych przez 


i gwiazdora upom nkam', 


Czyli — zwycięstwo! Prawda i pra 


Kobiety z Bolewice i okolicy zro- 
zumiały dobrodziejstwo Punktu Opie 
Zrozum.ały sens i jstotę nowych 
które chciano im przedsta 


Adam Sar 


W styczniu b. r, odbyło się publi- 
czne  ciągnien:e loterii  fantowej 
Chłopskiego Towarzystwa Przyjac:ół 
Dz:eci. 

Oto niektóre z głównych wygra- 
nych, które padły na następujące nu. 
mery: 

1. Samochód osobowy „Opel“ 
Nr 528480, 


2. Samochód osobowy „Hanza“ — 
Nr 475332, 


3. Koń gniady — Nr 091031, 

4, Koń kary — Nr 364374. 

5. Krowa ; jałówka — Nr 243368, 
261951, 

6. Wialnia — Nr 364773, 

7. Zegarki złote damskie — Nr 
521564, 166832, 

8. Zegarek złoty męski 
000301, 

9. Motocykl — Nr 010503, 

10. P:.anino — Nr 356990, 


11. Lis i peleryna ze srebrnego i 
sa — Nr 255985, 618212, 


Nr 


12, Maszyna do szycia —= Nr 
523915, 

13. Pelisy z kołnierzami = Nr 
710710, 265323, 

14, Maszyny do pisania —= Nr 


508027, 376803, 


Wyniki ciągnienia loteri 


GHIFD 


brylantem — 


15, Pierścionek z 
Nr 259975, 

16, Patefon — Nr 047819, 

17. Aparat radiowy — Nr 262385, 

Po fanty należy zgłaszać się do 
Zarządu Głównego ChTPD, ul. Śnia- 
deckich 23, m. 6 wraz z wygranym 
losem, w terminie dwóch miesięcy 
od daty ogłoszenia, 

(C. d. n.) 


. Przychodzą, radzą się, pytają! tle po 15 km, Zwyciężył niespodzie- 
'wanie Jan Holeksa (LKS — Bara- 


nia) w czasie 3:02:37 godz.. 
Sitarzem (Wisła Zakopane) 
godz. 1 Dąbrowskim (LKS Barania) 
3:04:51 godz, 

Drugą konkurencją 
otwarty kobiet, 


przed 
3:03:30 


był slalom 
Zwyciężyła A, Bu- 


| jakówna (SNPTT), przed Kowalską 
|i Wawrytkówną, 


Slalom otwarty mężczyza wygrał 
A. Bachiejda (SNPTT) w czasie 
1:02,7 min., przed Płonką (SNPPT — 
Bielsko-Biała) 1:03,2 mia, i Cichym 
(SNPTT — Bielsko-Biała) 

W drugim dniu mistrzostw nar- 
ciarskich Polski odbył się otwarty 


iStrzostWa 


Polski 


ilość — 74 zawod- 
ników, Konkurs przyniósł zwytięe 
stwo Stanisławowi Marusarzowi, 
wiciokrotnemu mistrzowi Polski w 
tej konkurencji, Zwycięzca przewyż 
szał swoich konkurentów stylem i 
miał najdłuższe skoki, Czołowa staw 
ka skoczków była bardzo wyrówna- 


ła się rekordowa 


na. Pięknym stylem wyróżnili się 
Tajner, Kula, Krzeptowski i We- 
grzynkiewicz, 


St. Marusarz drugm skokiem dłu- 
gości 71 m ustanowił nowy rekord 
skoczni w Szczyrku, 

Wyniki: 1) St, Marusarz (SNPTT 
Zakopane) 68.5 i 71 m, nota 221 pkt., 
2) Tajner (Warta Cieszyn) skoki: 
66,5 i 64,5 m, nota 214 pkt., 3) Kula 
(SNPTT Zakopane) skoki: 62 j 68.5 
m, nota 208, 4) Krzeptowski (SNPTT 
Zakopane), 5) Węgrzynkiewicz (HKN 
Bielsko), 6) Wieczorek (KN Szczyrk), 


» $amarządawiec« wchodzi do II ligi 


„GEDANIA* — „ODRA“ 9:7 
W Szczecinie „Gedania (Gdańsk) 
pokonała „Odrę“ (Szczecin) 9:7. 
Pięściarze „Gedanii“ przewyższali 
przeciwników techniką i kondycją. 
Ciekawsze wyniki: musza Socze- 
wiński (G) wygrał przez t. k. o. w 
trzeciej rundzie z Muraczakiem, W. 
półśrednia: Musiał (G) wypunktował 
Posmowskiego. 
„SAMORZĄDOWIEC* — 
„LUBLINIANKA“ 9:7 


W hali ludowej we Wrocławiu zo- | 


stał rozegrany decydujący mecz bo- 


Koncert Haadowców 


au Saśś 


Z okazj: konferencji pracowników 
administracji szkolnej, Koło Stron. 
Ludowego przy warszawskim Kon- 
serwatorium — wyższej szkole muzy 
cznej, urządziło 5 bm. w sali NKW 
SL koncert, na którym obecni byli: 
prezes W, Baranowski, wiceprezes 
Bolesław Podedworny, sekr. gen. 
wicepremier A, Korzycki i 
szeni goście, 

J. Watkowska przy akompania- 
mencie rektora St. Kazuro odśpie- 
wała jego pieśni. Prof. Margerita 
Trombini-Kazuro odegrała utwory 
Chopina. 


zapro- 


WYW ORNIA WYROBÓW 
JIRż. W i TO > D Ap DEBS 


AKC. £ 


3-07558 


RI KK W SA. 


70-osobowy mieszany chór wydzia 
łu pedagogicznego Konserawtorium, 
pod dyrekcją dziekana wydziału — 


prof, Wł, Bukowieckiego wykonał 
pieśni St. Kazury, 
Irena Dubiska przy akompania- 


mencie Jerzego Lefelda odegrała na 
skrzypcach dumkę j mazura, Ze- 
spół chóralny słuchaczy państwowe- 
go wyższego kursu nauczycielstwa 
wykonał montaż śpiewno = recyta- 
cyjny. 
Całość programu wypełniona była 
utworami polskich kompozytorów, 
(ink) 


kserski o wejście do II Ligi w gru- 
pie VI-ej między „Lublinanką' a 
mejscowym „Samorządowcem', 

Spotkanie zakończyło się zwycie- 
stwem pięściarzy wrocławskich w 
stos. 9:7. Dzięki temu zwycięstwu 
„Samorządowiec* zakwalifikował się 
do II ligi bokserskiej. Najlepsza wal 
kę stoczono w wadze koguciej, gdzie 
powracający do formy po dłuższej 
chorobie Kurowski I zremisował z 
Baranem. 


Jeden dzień bez sukcesów 


W przedostatnim dniu akademic- 
kich narciarskich mistrzostw świata 
w Spindlerowym Młynie rozegrano 
slalom do kombinacji alpejskiej ko- 
biet, bieg płaski na 30 km oraz za- 
kończono jazdę RG mężczyzn 
i parami, 

W slalomie kobiet pierwsze miej- 
sce zajęła M. Wagnerowa (CSR) w 
czasie 2:30,6 min., przed Francuzka 
Merat 2:35 min, Polka Kaode.ska 
została zdyskwalifikowana za omi- 
nięcie bramek, Druga zawodniczza 
polska Stepkówna nie startowała, 

Bieg na 30 km zakończył się suk- ; 
cesem zawodników czechoslowĘāc- 
kich, którzy zajęli sześć pierwszych 
miejsc, Zwyciężył Hlavac — 2:13.29 
godz. 

W jeździe figurowej 
Węgrzy. 


OGŁOSZENIA DROBNE 


HANDLOWE 


Fotoaparaty — artykuły iotogcaiiczne 
„FOTOMA" 
Poznań, ul, Szkolna 1i, tej. 


triumfowali | 


25-59 


ZA. KZ 


MASZYNY 


DO PISANIA, LICZENIA 
ZAKUP — SPRZEDAŻ 
Warsztat naprawy poleca 
ReMa Poznań, Marcina 5, I ptr, 
41-R 
WIRÓWKI oraz części do wirówek 
wszelkich "systemów poleca KAROL 
ADAMSKI, Poznań, św. Marcina 13, 
tel, 41-94. A1-Ż 


WYPOŻYCZALNIA UBRAŃ — 
SUKNIE ŚLUBNE — 
WELONY P 
I. CIESIELSKI 
POZNAŃ 
Paderewskiego 1 — tel. 12-64 
42R 


| w => ja m 


MASZYNY — do pisania do liczenia 
„FOTOMA” 2295: 


SE Spółdz Wyd. „Wydawnictwo Ludowe", WaWa Skolimowska 5| Poznań, = Szkolna 11, tel, 25-59 


